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 Florencja Nightingale to prekursorka pielęgniarstwa świeckiego. Dzięki 

zaangażowaniu jakie włożyła w rozwój pielęgniarstwa na całym świecie zaczęto 

postrzegać zawód pielęgniarki jako osoba pełna profesjonalizmu, która  posiada 

wiedzę merytoryczną i praktyczną.  

Od czasów Naszej prekursorki wiele się zmieniło.  

Wiedza ewaluowała, nastawienie społeczeństwa do personelu pielęgniarskiego oraz 

podporządkowanie się zaleceniom w zakresie opieki nad chorymi miało różne wzloty 

i upadki. Dlatego   dla podkreślenia ważnej roli w społeczeństwie i jej wpływu na 

postawę  jaką odgrywa pielęgniarka w życiu pacjentów jest przyznanie najwyższego 

wyróżnienia jakie może dostać osoba wykonująca zawód pielęgniarki/pielęgniarza 

medal imienia Florence Nightingale (ang. Florence Nightingale Medal).   

Medal ten czyli najwyższe odznaczenie został ustanowiony w 1912 roku przez 

Międzynarodowy Komitet Czerwonego Krzyża (ICRC) w hołdzie dla Florence 

Nightingale. 

Ale zacznijmy od początku dlaczego, kiedy i komu przyznajemy To najważniejsze 

wyróżnienie. 



Każda osoba, która rozpoczyna swoją edukację w zakresie pielęgniarstwa ma do 

spełnienia jakąś misję. Czasami nawet nie zdając sobie sprawy jaką może odegrać 

rolę w ratowaniu najwyższego daru czyli życia ludzkiego. Określając zadania misji w 

pielęgniarstwie należy wziąć pod uwagę takie cechy fizyczne jak: współczucie, 

empatia, uczciwość, szacunek, dobroć, godność i profesjonalizm.  

Te cechy niektórzy przypisują charakterowi a Ja myślę, że na początku swojej ścieżki 

zawodowej Nikt tego tak nie postrzega.  

Uczymy się tego  z upływem lat, zdobywając doświadczenie zawodowe,  oraz w 

miarę nabrania pewności siebie. Kiedy wkraczamy do zawodu czyli rozpoczynamy  

swoją ścieżkę zawodową tzw. karierę  to trudo jest określić jak będzie wyglądała 

misja pielęgniarstwa i , w którą stronę będziemy zmierzać. Szkoła medyczna czy 

obecnie studia pielęgniarskie nie do końca przygotowują mentalnie do wykonywania 

zawodu pielęgniarki czy pielęgniarza. Nie uczą powyższych cech tylko z upływam lat 

sami możemy określić na jakim etapie jesteśmy swojej misji.t 

Dlatego tak ważne są wzorce którymi się kierujemy oraz spotkanie na swojej drodze 

godnych mentorów. Poznanie autorytetów w naszej dziedzinie aby móc czerpać jak 

najwięcej inspiracji jest wartością nadrzędną co nie jest łatwe szczególnie w 

obecnych czasach gdzie dominują aspekty finansowe . W sondażach 

przeprowadzanych w grupie zawodowej pielęgniarek i pielęgniarzy  na zadane 

pytanie dotyczące motywacji w pracy  to 30%  badanych wybrało możliwość rozwoju 

ścieżki zawodowej ale bez określenia kierunku , 22% respondentek podała warunki 

pracy i wynagrodzenie . Jako czynnik motywujący 14% badanych wskazała 

współprace z innymi pielęgniarkami oraz 12% współpracę z pacjentami. Reasumując 

te dane statystyczne kontakt z chorym jest najniżej oceniony. Dlatego należy sięgnąć 

do źródła i kolebki pielęgniarstwa oraz największego mentora jakim była i jest 

Florencja Nightingale. 

Opierając się na historii to najważniejszym rysem jest przybliżenie dlaczego „źródło 

światła” stało się symbolem życia, odwagi i męstwa jednej kobiety gdzie wraz z 38 

innymi wolontariuszkami pełnymi odwagi i zaangażowania w ratowanie ludzi odniosły 

sukces. 

W 1854 r., gdy wybuchła Wojna Krymska, w której Anglicy i Francuzi walczyli z 

Rosją, na prośbę ministra wojny, Lorda  Sidneya Herberta, który już wcześniej 

popierał jej decyzje i solidaryzował się z jej poglądami na przyszłą organizację 

pielęgniarstwa, udała się do szpitali polowych w Turcji. Za własne pieniądze zakupiła 



potrzebne leki i środki opatrunkowe, zebrała 38 ochotniczek i wsparta oficjalną 

nominacją ministra wojny udała się na front. W przepełnionym szpitalu w Skutari 

zastała chaos organizacyjny, brud, epidemię tyfusu i dyzenterii oraz szkorbut. 

Ranni żołnierze, odziani w brudne i zakrwawione mundury, leżeli tuż obok zakaźnie 

chorych. Śmiertelność sięgała 42%. Do tego w całym obozie panował paniczny 

strach przed cholerą, tyfusem i czerwonką, przez które codziennie umierało 

kilkadziesiąt osób. 

Florence przystąpiła do zorganizowania od podstaw opieki nad rannymi żołnierzami, 

co nie było łatwe. Musiała walczyć z uprzedzeniami i sprzeciwami lekarzy, 

urzędników i oficerów. Nie do pomyślenia bowiem było, aby kobieta była 

zwierzchnikiem, tam gdzie są mężczyźni.  Wielu żołnierzy brytyjskich rannych w 

czasie wojny zawdzięczało jej życie. Jako przełożona zespołu 38 angielskich 

pielęgniarek w szpitalu w Scutari (obecnie: Üsküdar, azjatycka dzielnica Stambułu) 

zdołała dzięki swojej  energii i zaangażowaniu poprawić fatalny stan sanitarny 

brytyjskich szpitali polowych. Mimo wielu trudności, dzięki ogromnej dyscyplinie, 

swoim umiejętnościom i ofiarności własnej i personelu dokonała zupełnego przewrotu 

w organizacji pracy pielęgniarskiej. Śmiertelność żołnierzy z 70% spadła nawet do 

2% co było wręcz niewiarygodne. Odkryła, że ranni żołnierze umierają nie tylko z 

powodu obrażeń, lecz także na skutek szoku pourazowego, że potrzebują nie tylko 

leczenia, ale i opieki. Lubiła przechadzać się w nocy z lampą (rzecz, której nie robiła 

żadna pielęgniarka w jej czasach), żeby upewnić się, że jej pacjentom jest wygodnie i 

zaopiekowano się nimi najlepiej, jak to tylko możliwe. Żołnierze doceniali jej 

miłosierne oddanie oraz pełen szacunku i współczucia sposób opieki nad nimi, 

dlatego niektórzy z nich ochrzcili ją „damą z lampą”, a niektórzy „aniołem Krymu”. 

W ciągu dwóch miesięcy Nightingale poprawiła warunki sanitarne, zorganizowała 

kuchnię i pralnię szpitalną, codziennie osobiście obchodziła każdą salę. Efektem tych 

starań było zmniejszenie śmiertelności do 2%. W 1856 r. powróciła do Anglii w 

aureoli bohaterki narodowej. 

To tak dla przypomnienia tej jak bardzo ważnej historii o poświęceniu i bohaterstwie.  

Wracając do polskiego pielęgniarstwa mamy swoje znakomite prekursorki i bohaterki 

pielęgniarstwa dlatego warto przypomnieć, że w naszym kraju są 103 pielęgniarki 

utytułowane najwyższym medalem im. Florence Nightingale. Warto wspomnieć takie 

nazwiska jak: Maria Tarnowska, Zofia Szlenkierówna, Anna Rydlówna, Maria 

Babicka- Zahertowa, Wanda Żurawska. 



Ostatnią nagrodzoną w 2017 roku pielęgniarką, jest Pani Anna Kaczmarczyk- to 

magister pielęgniarstwa i porucznik Wojska Polskiego. Swoją służbę rozpoczęła jako 

pierwsza kobieta – żołnierz w strukturach kompanii szturmowej 6. Brygady 

Powietrzno-Desantowej w Krakowie (“czerwone berety”). Również jako pierwsza 

kobieta – żołnierz skakała ze spadochronem. Brała udział w misjach stabilizacyjnych 

w Bośni i Hercegowinie oraz w Afganistanie. Zajmowała się ewakuacją medyczną 

drogą lotniczą, opiekowała się pacjentami i kombatantami.  

Medal Florence Nightingale to międzynarodowa nagroda przyznawana osobom 

wyróżniającym się w pielęgniarstwie i nazwana na cześć brytyjskiej 

pielęgniarki Florence Nightingale . Medal został ustanowiony w 1912 

roku  przez Międzynarodowy Komitet Czerwonego Krzyża (ICRC), po Ósmej 

Międzynarodowej Konferencji Stowarzyszeń Czerwonego Krzyża w Londynie w 1907 

roku.  

Jest to najwyższe międzynarodowe wyróżnienie, jakie może uzyskać pielęgniarka, 

przyznawane pielęgniarkom lub pomocnikom pielęgniarskim za „wyjątkową odwagę i 

oddanie rannym, chorym lub niepełnosprawnym albo cywilnym ofiarom konfliktu lub 

katastrofy” lub „wzorowe usługi lub kreatywnego i pionierskiego ducha w dziedzinie 

zdrowia publicznego lub edukacji pielęgniarskiej” . 

 Komisja Medalu im.  Florence Nightingale składa się z kilku członków i personelu 

MKCK, z których kilku to pielęgniarki zawodowe, oraz pielęgniarka naczelna 

Międzynarodowej Federacji Stowarzyszeń Czerwonego Krzyża i Czerwonego 

Półksiężyca . 

W pracach komisji uczestniczy również przedstawiciel Międzynarodowej Rady 

Pielęgniarek. 

Medal jest przyznawany co dwa lata i stanowi najwyższe międzynarodowe 

odznaczenie przyznawane pielęgniarkom i pielęgniarzom, osobom z pomocniczego 

personelu Czerwonego Krzyża ( żyjącym oraz pośmiertnie, poległym na polu chwały) 

zgodnie z: 

-   życzeniami uczestników VIII Międzynarodowej Konferencji Czerwonego Krzyża w 

Londynie w 1907r. 

 -  Uchwałą IX Konferencji Międzynarodowego Komitetu Czerwonego Krzyża. 

Waszyngton 16 maja 1912r. 

Liczba nadawanych w danym roku medali nie może przekraczać 36 dla uczczenia 

zespołu z którym F. Nightingale rozpoczęła swoją misję w czasie wojny krymskiej. 



Po raz pierwszy Medal przyznano w 1920 roku po I wojnie światowej, w setną 

rocznicę urodzin Florence. Na awersie medalu znajduje się portret Florence  

Nightingale, a na rewersie nazwisko osoby odznaczonej i data urodzenia. 

Inspiracją tego artykułu była moja wizyta w muzeum im. Florance   Nightingale w 

Londynie. Wśród zwiedzających spotkałam wycieczki młodych ludzi, którzy raczej 

obojętnie przyglądali się eksponatom z życia Naszej prekursorki, dla mnie osobiście 

był to moment zadumy i radości, gdzie na żywo mogłam zobaczyć prywatne rzeczy 

takie jak łóżko, na którym zmarła Florence, jej wózek inwalidzki i oczywiście 

oryginalną lampkę oraz podręczniki jakie napisała dla młodych adeptek szkół 

pielęgniarskich.  

Drugim impulsem do napisania tego artykułu to była wizyta w muzeum przy 

Okręgowej Izbie Pielęgniarek i Położnych na ulicy Żelaznej 59 gdzie jestem pod 

wielkim wrażeniem wszystkich eksponatów i pięknej ściany z laureatkami medalu im. 

Florance  Nightingale. 

Mam nadzieję, że powyższy artykuł przybliży historię  najważniejszego wyróżnienia 

dla pielęgniarek i niebawem będziemy czytać o kolejnych uhonorowanych  polskich 

pielęgniarkach tym zaszczytnym medalem. 

Na podsumowanie chciałabym podkreślić, ze polskie pielęgniarstwo  jest 

interdyscyplinarne, to ciągły rozwój,  jest to również działalność związana z 

kształceniem nowego pokolenia pielęgniarek i pielęgniarzy, doskonaleniem 

zawodowy, tworzeniem nowych kompetencji oraz systemem organizacyjnym tych 

czynności.   

A wiedza  praktyczna i dobry grunt wiedzy merytorycznej  wpływa na poprawę  

samooceny co z kolei jest istotnym elementem budowania lepszego wizerunku 

współczesnej pielęgniarki, który przekłada się na umacnianie prestiżu zawodowego i 

pozycji społecznej. 

 

 

 

 

 



medal Florencji Nightingale.( fot. wikipedia) 
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„Lampka – kaganek”- zdjęcie z muzeum Florence Nightingale w Londynie 
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